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Pism o to w y ch od zi Codziennie oprócz nie
d zie li i świąt aroczystych  w druham i St. Gi-»z- 
kowshiego.

I m i o n a  r ż y m s K i b .

Jutro  Jan uaryusza .

Zaliczenie na trzy miesiące zip. 10 
miesięczne zip. 4 .

Im iona siuytiaNskie. 
Jutro Krzepiiuir.

O b s e r w a c j e  M e t e o r o l o g i c z s e .
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Cześć Urzędowa.c *t

O B W IE S Z C Z E N I E .
Licytacya ruchomości po ś. p. Józefie Ja- 

nnsze\viczu:j ako to garderoby, mebli, książek, 
sreberek, pow ozow  i l.oni, rozpocznie się 
dnia 19 września r. b. o godzinie 9 z rana 
w kamienicy przy rynku głównym pod L. 455 
a to na skutek polecenia Trybunału I. Instan- 
cyi d. 12 września r. b. do L . 4U83.

Kraków dnia 12 września 1837 r.
A ,  Matakiewicz. N it. Pub.

W  dniu 22 września 1837 roku, to jest: 
w piątek o godzinie 10 przedpołudniowej w 
gmrchu Sukiennice zwanym w drodze exe- 
kucyi sądowej odbędzie się publiczna licyta
cya jako to, różuej stclarśzCzyzny, kanap, obra
zów, i innych sprzętów domowych. Chęć 
licytowania mających podpisany na czasi miej
sce oznaczone zaprasza. Przytem sprzedane 
zostaną różne rzeczy reskryptem W ysok iego

Trybunału I. Instancyi do N. 3810 do sprze- 
darzy przeznaczone:

K raków  16 Września 1837 r. 
v  Karol Koisietcicz Kom. Sąd.

O B W IE S Z C Z E N IE .

Z  mocy rezolucyi Trybunału I. Instancyi 
W .  M. Krakowa i Jego Okręgu z dnia 5 wrze
śnia 1837 r, do Nru. 3810 wydanej sprzeda- 
nemi zostaną przez publiczną licytacyą w Su
kiennicach w dniu 22 września 1837 r. ogod .  
9 z rana różne kosztowności jako to: zega
rek damski zlotyj branzoletki różne, dentki 
imitacyi pereł, wisiorki z kulczykami, pier
ścionki, klamerki od perełek, szpilki różne 
nad to tiule i s u kn i e  kobiece. Chęć licyto
wania mający zechcą się zeiść na czas i miej
sce oznaczone.

Kraków dnia 18 Września 1837 r.

(Ir .)  Karol Koisiewicz Kom. Sąd.



Gżęóc Polityczna.
—  Kraków. —

(A. N. ) Jeżeli pisma publiczne nie wspo
minają o zgonie ludzi pospolitych którzy się 
żadnym p o ż y t k i e m  dla społeczeństwa w ży
ciu swoim nie odznaczyli, nie ma w tein nic 
dziwnego; lecz zamilczeć nie wypada o cno
tach i zasługach znakomitych mężów klórych 
śmierć nielitościwa z pośród naft wyrywa, 
takim właśmo mężem był ś. -p. Antoni Szu
ster zmarły w dniu 10 września r. b . , kto<« 
ry 82 lat życia przepędził na znakomitych 
posługach pożytkiem dla kraju tutejszego od
znaczających s ię , już to jak o  uczony doktor 
medycyny, jak o  professor w akademii kra
kowskiej który w końcu był emerytem, jako 
oby watel i senator Rzeczypospolitej KtaitoW- 
skiej, nakoniec jako członek licznych towa
rzystw naukowych. ,

C h cąc  oddać należną część  cnotom., nau
k o m ,  zasługom  i przymiotom serca tak zna* 
knm itcgo męża ja k im  był ś. p. Antoni Sza- 
S ler ,  potrzeba w yższego  usposobienia litera
ck iego ,  potrzebne są z resztą materyały,wszys
tkich sz cz e g ó łó w  pożytecznego dla sp o łe cz e ń 
stwa ż y c i a ' j e g o . —  W ątp ić  przeto n ie  należy,
Że na najbliższein posiedzeniu naukowem któ
ry z członków akademii dopełni obowiązku 
dla je j  tak znakomitego niegdyś członka i 
emeryta. Za  nim to nastąpi, dosyć na teraz 
przemówić do serc i pamięci tych wszystkich 
którym ś. p. Szuster stał się-użytecznym.

Nie jeden cierpiąG niegdyś swe w iad om o
ści z g łębok ich  nauk professorskich ś. p. Soza- 
s t ra , bę iąc dziś użytecznym cz łonkiem  sp o 
łeczeństw a, winien mu sw ą  w dzięczność  — • 
ileż  to osób które mu winny ocalenie życia 
i pow rót  na łon o  stroskanych i rozpacza ją 
cych rodz in } —  iluż to n ieszczęśliwych dozna
ło  pomocy z szczodrej j e g o  ręk i ,  kiedy nie
których nie tylko radami le k .rsk ie m i ale i 
zasiłkiem pieniężnym do użycia onycti wspie
r a ł ; —  imż to przyjaciół doznało  osłody swych 
trosków  w miłem pożyciu j e g o !  dla iluż to 
stał się radą, pratekcyą lub zasiłkiem pie
niężnym pom ocą  i ratunkiem od  zupełnego 
upadku! iluż to osobom  w  utajeniu przed 
światem hojna dłoń j e g o  niosła ratunek. av 
sposób  tak skromny, iż odbierający  dary. nie- 
znali sw ego  dob roczyń cy . . . .  Z g o ła  w każdenf 
pow ołan iu  odznaczał się ś. p. Szaster jako 
m ąż znakom ity ,  pełen cnot obywatelskich, 
ży jący  jedyn ie  dla pożytku społecznego. —

W  życiu prywatnym znany za najloprze- 
go mężu i o jca , za wiernego przyjaciela i za
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ozdobę towarzystw w których przebywał; ■ 
w życiu moralnym był wzorem cnot i cier
pliwości i umiejącym z poddaniem się wyż
szym rozporządzeniom znosić mężr.ie koleją 
jakie niekiedy na ludzi losy zsyłać zwykły.

Słowem ś. p. Antoni Szaster pozyskał n ie
zaprzeczone prawo do publicznej czci i sza
cunku, przeto skon jego  nie zatrze z pamię
ci ludzkiej drogich o nim wspomnień.—  Nie- 
przestanie on żyć \y sercach cnotliwych; a j e 
żeli skromność je g o  przekładała nad okazałe  
nagrobki spoozyuek dla z.vtok swoich ,w pa- 
bticznem cmentarzu b e z ‘ żadnych powierz ch- 
nich oznaków, to trwalszą znajdzie dla s ieb ie  
bo wieczną w sercach krakowian pamięć.

Pokój niech będzie szanownym tym p o 
p io ł o m ! . . .  a grobowiec twój łzy przyjaźni i 
wdzięczności ciągle zraszać będą.

F .

W IADO M OŚCI Z P o C Z T Y  WCZORAJSZEJ.

—  Warszawa  12 Września. —  
Wczorajszą uroczystość Imienin J. C .  W .  

Cesarzewioza W ielkiego X ięc ia  Alexandra, 
Mikołajewicza Następcy Tronu, świetnie o b 
chodzono w stolicy tutejsźej; W  kościele S. 
Krzyza, w obec J W. jenerała Leit: Golowina 
Dyrektora główn; w kommisśyi rżądo: S. YV. 
L>. i O. P., oraz pełniącego obowiązki g u 
bernatora wojennego, jakoteż urzędników 
władz wszelkich, miał iVl§zą Łdą J W. I X ;  
Biskup K ujaw sko-K alisk i ; w obec. tychże, 
tudzież jenerałów i Officeiuw, tv cerkwi S. 
A lexanłra  w cytadelli, celebrował J W .  J X .  
Antoni Biskup Warszawski; w obu przyby
tkach Bożych śpiewano Te Deum. Na płu
cu w cytadelli o łbyla się parada wojskuwa 
piechoty i jazdy. W ieczorem  w wielki u te
atrze diiio widowisko bezpłatń zakończone 
kantatą na tę uroczystość mpisaną przez L. A. 
Dmuszewskiego, do 'k tóre j z wzorowym ta
lentem ułożył riową muzykę kapelmistrz K u r
piński. Wszyscy artyści ope-y j ą  wykonali, 
a na widok jaśniejącej ćyiry N . Cesarzowi, 
cza, publiczność aieloKrofnemi odgłosy po
łączyła życzenia z życzę triami w tymże dniu 
składanemi na calój przestrzeni krajów po- 
dległych berłu N. Mikołaja Igo. Wyrt.zv no
ty ój karnety są następujące:
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Synu pierworodny jP&na,
Ojca ludu milijonów,
Jutrzenko z Nieba zesłuna,
Następna ozdobo Tronów !
Ojca  wielbione przymioty,
W ie lk o ść ,  czyny, dobroć, cnot/,
Co z sławą w świecie jaśnieją,
Juz nam wskazujesz oadz bją.

W  święto drogiego imienia 
"B rzmią serdecznych życzeń piania,
Od Newy, W isły  i Niemna 
Ł ączy  je  wdzięczność wzajemna 
Dla pierwszego Rossyi syna,
Brzini niemi nasza kraina.

Przyjm łaskawie hołd serc wiernych, 
Niech ci świeci gwiazda błoga,

'śród z Niebios durów niezmiernych 
I Błogosławieńtwa B O G A  

Wszystkie domy Warszawy oświecono. P o 
goda trwała przez dzień cały, wieczorem uli
ce i płace napełniała publiczność.

—  Z  Berlina 7 Września. —•
K ró l  Francuzów przesłał tutejszemu me- 

dalierowi nadwornemu, profesorowi Brandt, 
za piękny medal, przez tegoż ryty na pamią
tkę zaślubin xięztwa Orleans, wielkiej o b ję 
tości medal zloty z popiersiami całej teraź
niejszej rodziny królewskiej i z nypisern na- 
stępującynl; jf)onm par le Rui a Mr. H. F. 
Brandt, Professeur et Graveur en medailles 
a Berlin, 1837. Przytein było dołączone pi
smo w wyrazach bardzo pochlebnych. Od 
xięcia Orleans, otrzymał pan Brandt, z po
wodu tejże setnej okoliczności, dwa koszto
wne wazony,

—  Paryż 6 Września. —
WTczo-aj przedpołudniem, xiąże Nemours 

w towarzystwie swych adjutanlów wyjechał do 
T ulonu, zkąd uda s:ę do Afryki dla objęcia 
naczelnego dowództwa wyprawy przeciw K on
stantynie.

Wielu officerów legii cudzoz:emskiej pro* 
sili ministra wojny, aby irn wolno było po
wrócić do Hiszpanii, jakoby celetn odzyska

nia zaległego rządu za 15 miesięcy, —  lecz 
żądanie to uchylone zostało.

—  Dnia 7 Września. —
Rząd ogłosił dziś depeszę z Bajonny przed 

3 dniami datowan.ą, tej treści ’
»Bujonna 4. Września. Tenerał Caronde- 

let mianowany wicekrólem Nawarry, z jechał 
się z dotychczasowym wicekrólem w Artajo- 
na, i dnia 1. udał się z wojskiem do M uro 
pri.y Pampelunie, dla porozumienia się z wła
dzami tymczasowymi, dla przywrotu spokoj- 
ąości. W  Madrycie do dnia 30 z. m. nic się 
nowego niewydarzyło.«

—  Dnia  8 Września. —
W czoraj nadeszły tu tr/y następujące de

pesze-telegraficzne od. granicy hiszpańskiej:
1) Perp/gnan 4  trześn ia  wieczór. B a 

ron M epr, który był dnia 31 z. m. nadcią
gnął do Fi gneras dla poskromienia tamtej
szych artylleryslów za bunt (*■), i dnia 3 b. 
m. poszedł z taintąd t  kolumną swoją do 
Gerony.s

Bajonna dnia 6 o god. 2 po południu. 
Położenie Pampeluny było dnia 3 niezmien
ne. Dnia 1 był rozruch w Łumbier, niespra- 
wił atoli nieporządku.'— Espartero nadciągnął 
dnia 1 do Daroka, i połączył s.ę z Oraą, 
dla ścigania nieprzyjaciela w kierunku Calą- 
uiocha. Z łoży ł  on urząd miiiistra wojny, który 
objął ponini San Miguel. (Rłccz, dawno wia
doma.—) Margrabia Las Amarillas jest w dro
dze z Madrytu do Paryża.*

3 Bajonna 6 września o god. 5 wieczór. 
Podpre/chtdo ministra Spraw Wewnętrznych. 
Królowa Portugalska powiła szczęśliwie dnia 
24 syna. Dn>a 25 marszałek Saldsnha wszedł 
do Lizbony i przywrócił ustawę Don Pedra. 
Dywizya portugalska znajdująca się w H isz- 

, panii, iv okolicach Salamanki, obwołała p o 
miecioną nstuwę i puściła się powrotem do 
Portugalii.— Jenerał V igo  stał dnia 27 z. m. 
naprzeciw jenerała Zariutegui, który zajął 
Solas. Prowincye Soria i Burgos, równie

O tym  b u n c ie  n ie wspom n ian o  dotąd ani s ło w a  
IH zyidsek  G .  I V .  Stanu.



j a k  graniczące powiaty, ogłoszono Za będąc® 
wstanie oblężenia.

(Depesza ta ostatnia, mówi Gazeta Prus- 
ka Sta .u , jakko’lvviek treść  je j  prawdziwą 
jest, zawiera mylne daty co do wiadomości 
z Lizbony; nadeszle bowiem z tamtąd do Ber
lina wiadomości przez Londyn po dzień '28 
sierpnia nic o jednem ani drugiein niewspo- 
m inają )

Z  Londynu 29 Sierpnia. —
P an  E d g e co m b e ,  został m ianowany sp ra 

w ującym  in te resa  Anglii przy zw ią zk u  szw a j
carskim .

O trzym ano  tu listy ze S tam bułu  daty 7 
w rześn ia ,  w ed ług  k tó r y c h ,  w róc ił  tam ju ż  
pose ł p rusk i  hr.  K ó n ig sm a rk .  S u łtan  p o 
s ła ł  ro skaz  paszy A id in u ,  ażeby tow arzyszył 
aus tr .  e rcy-x ięc iu  J a n o w i ,  w podróży z W a -  
znozieńska do S tam bułu .

W ed łu g  doniesień z Jamajki, miano tam 
otrzymać wiadomość o bardzo przykrem po
łożeniu rzeczy na wyspie San domingo, któ
ra głodem nawet była zagrożona.

D onoszą  z V era Cruz, że  nieporozumie
nia między Mexykiem a stanami Z jednoczo- 
nemi Ameryki • pó łnocnej, są jifż zupełnie 
załatwione. —  Ostatnie doniesienia z Texas, 
nie były dla kraju tego pomyślne. W o js k o  
zostało rozpuszczone, a to dlatego, żeby u- 
przedzić dowolne tegoż rozpjście się. R zą 
dy jenerała  Hauston, niepodobały się; bra
kowało zupełnie potrzebnych funduszów i nie 
miano żadnych źródeł zamożności.

—  Z  Malty 16 Sierpnia. —  

Cholera, która tu przez 7 lub 8 tygoani 
i to z niemałą panowała gwałtownością, usta
ła nareszcie na całej wyspie, tak dalece ,|ze 
wczoraj już tylko 10 osób umarło na nią, a 
chorujących niemasz więcej jak 120 do 130 
osób. —  D o  najnowszych wiadomości, należy 
upadek tutejszego domu handlowego Gillio, 
ktoren miał obszerne stosunki z Egiptem.

—  Stambuł 15 Sierpnia. —«
Serym -Efendy , chciał,  udając się do Lon« 

dynu, zabrać z sobą  sw ó j harem, ale nietyl- 
k o  ze w zg lęd ów  re lig i jn ych ,  lecz  i za radą 
sułtana, odstąpił tego zamiaru.

Lord P onsonby został urzędownie przez 
Lorda Palmerstona zaw iadom iony , iż rząd 
angielski nietylko naganil postępowanie pana 
Dawida Urąuhart w Stambule, a leu sun ąłgo  
od sprawowanych tani obowiązkow, nazi ącza- 
ją c  w jego  mibjscb pana Henryka Bulwer.

W  zeszłym tygodniu nadbiegli tu latarzy 
z Persyi, którzy w dniach 13 odhyli tę da
leką  drogę i ważne przywieźli rządowi wia
domości, a mianowicie, że szach zaniechał 
wszelkich deraonstracyj wojennych. Przesi
lenie handlowe i raporta wielkorządców z 
prowincyi, skłoniły szacha, że posłał warun
ki ugody do Herat.

W edłu g  doniesień z S y r y i ,  rozszerza tam 
cholera, podohnież i w Egipcie Wyższym, 
wielkie zniszczenie.

PRZYJECHALI DO KRAKOWA.
Od dnia 16 do 18 Wrześnią.

Kobyliński Seweryn, Kamińska Marya, Herdin Jó- 
»ef , Kimorski W ojciech , z P o l s k i ;— Kozłowski Ana
stazy, Prokopowicz,  Z Galicy!.

Wyjechali z Krakowa.
W otow sk i  W ojc iech ,  Plewiński F.cnciszzk, Szla- 

ski Adain, do Polski;  —• Kijewski, Komar Józefa, dq 
Galicy!.  ___________________

Doniesienie.
M am  zaszczyt u w iadom ić  szanowną publi

c zn o ś ć ,  iż zyskawszy pozw o len ie  od w y s o 
k ie g o  rządu otwarcia szkoły  płci żeńsk ie j ,  
w ieloletniem doświadczeniem  w prowadzeniu  
panienek w sparta ;  zaufaniu r o d z ic ó w ,  którzy -  
by  swe córk i  pow ierzyć  mi chcieli, ja k  n a j
usilniej odpow iedz ieć  pragnę ,  ży czą cy  z g ł o 
sić się raczą n& plac Szczepański N. 3&1 od 
pierw szych  dni października r. b.

( Ir . )  Anna  z Litwińskich  Benduska.

T e a t r  N i e m i e c k i .
W  dniu jutrzejszym daną b ę d z s  na k o 

rzyść domu zarobku i pracy nowa melodra- 
ma, pod nazwą; Ulicznik Paryzki.


